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P r e n u m e r a t a  w y n o s i :
w ©  L w o w i e : 

miesięcznie 2 korony; — za dwn- 
ru o w ą  dostawę do doma dopłaca cię 

60 halerzy;
n a  p r o w i n c j i .

i dmruową
przesyłką

rocznie . . 30 K — i
kwartalnie . 7 ,  50 ,
miesięcznie . 2 ,  50
W wiemczecii miesięcznie 3 M. 50 fen. 
W innych kraiach miesięcznie 4 Fr.

Rękopisów Redakcja nie zwraca.

. . r „Dziennik Polski" — Lwów, 
Aares t  plac Mafjacki I. 7.

Teletonu Nr. 171.

36 K — h 
9 
3

Wydanie poranne

wychofei 2 ra z ; dziennie.

O g fo e z b n i j i :
Za jeden wiersz petitowy albo jego 

miejsce 20 halerzy.
7-a jeden wiersz petitowy w nmryce 

budesla.u  40 halerzy.
Drobne ogłoszenia po 3 halerze za 

słowo. Najmniejsze ogłoszenie 
30 halerzy.

Doniesienia o ślubach- zaręczynach 
i inne prywatne komunikaty po 
Kronice za jeden wiersz petitowy 
60 halerzy.

Numer pojedynczy:
na prow incji

5 halerzy 
10 halerzy

poranny  
w ieczorny .

we Lwowie
3 h alerze  
8 halerzy

{Telegramy .D ziennika Polarnego').
P o s i s d z s u s  l z o y  p o s s l s k l s j .

W ied eń  26 listopada. W  dalszym ciągu 
wczorajszego posiedzenia rozpoczęła iiba ob ra­
dy  nad wnioskiem naglącym p. K r a m a r z a ,  
wykazującym, że dotychczas nie otrzymała 
sankcji monarszej uchwalona przez sejm czeski 
uchwała w sprawie
polepszenia bytu nauczycieli w Czechach.

W dyskusji pierwszy zabrał g b s  p. K r a ­
m a r z ,  te le n  uzasadnienia nagłości swego 
wnii s i u .

Mowa p. Kramarza.
P. K r a m a r z  uzasadniając nagłość wnio­

sku, wywodził, te  cdpow:edź prezydenta mini­
strów, dara  przed kilku dniami w sprawie po­
lepszenia płeć nauczycie>skich deputacji czeskich 
i niemieckich posłów każe wnoaić, iż sfery rzą­
dowe chcą stworzyć niedopuszczalny związek 
między z d t l mś  ią parlamentu do pracy, a 
uchwałą sejmu czeskiego i zdaje się istnieć 
chęć przygotowania podwTższ^nia podatku od 
piwa w drodze absnlntystyczne i Mówca uważa 
za obowiązek stwierdzić ten stan rzeczy i fakt, 
z czyjej winy nauczyciele ponoszą szkodę. Da­
lej omawiał p. Kramarz obszernie sprawę po­
datku od piwa w Czechach i występował prze­
ciwko temu, że czysto finansową sprawę wmię- 
SL-no do sytuacji politycznej.

Mowa dra Koerbera.
Z kolei zabrał głos prezydent gabinetu dr. 

K o e r b e r  i oświadczył, że mimo wielkiej ra­
dości rządu, iż obie strony w Czechach w tej 
samej sprawie postępują wspólnie, wzmacnia­
jąc przez to przekonanie, że także na innych 
polach krajowych i ekonomicznych wspólna 
praca w interesie kraju byłaby możliwą — 
rząd w pierwszej linji musi uwzględnć położe­
nie budżetowe p óstwa. Szef gaDinetu wskazu­
je na to, że państwo z podatku od piwa miało 
pewne korzyśu, które uchwała sejmu czeskiego 
w niweeby ob óeda.

Najlepszym dowodem, że rząd bardzo gor­
liwie jest dla nauczycieli usposobiony, je3t fakt, 
iż rząd zgodził się na takie podwyższenie po­
datku od piwa, jakiego właśnie potrzeba, by 
można podwyższyć płace nauczycieli' Obecne 
poł żonie parLm enlarne niestety nie pozwala 
liczyć na pewno, że rząd — w razie, gdyby dla 
ciągle wzrastającego zapotrzebowania był zmu­
szony obejrzeć się za powiększeniem dochodów 
państwowych w sposób odpowiedni i oszczę­
dzający ludność — mógłby w parlamencie choć­
by obrady ncd takiem przedłożeniem przepro­
wadzić.

Dlatego też nie możaa narażać państwa, 
aby kiedykdwiek popaść miało w deficyt: 
musi to być ped każdym waru kłem wyklu­
czone. Rzecz miałaby się oczy wiście inaczej, 
gdyby znowu podjęto normalną pracę w parla­
mencie i w razie potrzeby przyspieszano, gdyż 
wówczas przy utrzymaniu porządku poprawi­
łoby s.ę ekonomiczne położenie państwa. Przy 
tej więc sposobności także pi kazuje się, ze 
koniecznym jest powrót reprezentacji ludów do 
normalny h przez konstytucję poruszonych jei 
czynnrści j j a t  nieodzownem jest ponie­
sienie i f h r  dla trwałego zabezpieczenia ich 
czynności.

Dalssa dyskusja.
Następny mówca p S c h r e i t e r ,  naw ią­

zując swą mowę do słów dra Koerbera, pod­

noś., iż z tunu mowy prezydenta gabinetu wnio- 
skowaćby można, iż ma w kieszeni dekret, u- 
prawniający go do rozwiązania izby. Mówca 
wskazuje na opłakane położenie nauczycieli w 
Czecbbch i pros. o przyjęcie nagłości.

P. S c h u e c k e r  sądzi, iż stanowisko, ja ­
kie zajął prezydent gabinetu. uspra wi, d i  wio- 
nem jest wobec obstrukcji. Mowcs omawia fi­
nansowe położenie Gzecb i protestuje przeciw 
dalszemu podwyższeniu podatku państwowego 
od piwa. W  końcu oświadcza, iż poprze każdy 
krok, który prowadzić nędzie do tego, aDy 
ui hwala sejmu czeskiego otrzymała sankcję m o­
narszą.

P. S e i t z oświadcza, iż socjalni demokraci, 
cbociaż nie zgadzają s ę na f  rmę wniosku, 
mimo to to będą za nagłością gł s owali P rze­
ciwko podwyższeniu podatków, które prezydent 
gabinetu w mowie swej niejako zapowiedział, 
mówca już teraz musi s ę  jak najenergiczn ej 
zastrzedz ze względu na żądm ie nowych kre­
dytów na wojsko i ze względu na podwyższe­
nie listy cywilnej cesarza.

P . F o r z t  podnosi, że przez oświadczenie 
prezydenta gabinetu został już właściwy rei 
wniosku naglącego osiągnięty, goyż dowied ie- 
liśmy, że dr. Koerber stanowczo nie z tm jśla  
w sprawie podatku od piwa zająć innego sta­
nowiska, jak to, które przedstawił deputacji.

P . Z a z v o r k a  jest zdania, iż sprawa ta 
nie należy do korapeteucji rady państwa. Na­
stępnie poddaje ujemnej krytyce wywody dra 
Koerbera.

P. D r e z e l  oświadcza, że kwestję narodo­
wościową usunie na razie drugi p lrn  i będzie 
glosować za nagłością.

D raga mowa p. Kramarza.
Na tern liczba mówców została wyczerpa­

ną i zabrał głos wnioskodawca p. K r a m a r z ,  
który podniósł, iż dr. Koerber we wczorajszej 
swej mowie aaleko więcej powiedział, niż swego 
czasu do deputacji, która udała się do niego 
w sprawie podatku od piwa. W  mowie swej 
bowiem przyznał dr. Koerber, że sprawa pod­
wyższenia pensyj nauczycieli jest dla^piego tw >  
stją polityczną i ze podatek «d p i w  uważa za 
rezerwę na przyszłość podezas ewentualnego 
okresu absolutystycznego.

Mówca zastrzega się stanowczo przeciw czy- 
niónemu Czechom zarzutowi o wymuszenie, a 
zwracając a ę do Niemców pyta: czyście wy 
mniej uoslali niż m y? czy Praga nie jest stoli­
cą C/ech i czy nie mieszkają w niej także Niem­
cy? Czy minister skarbu nie oświadczył ca po­
siedzeniu komisji budżetowej, że obowiązkiem 
peńitw a jest przyjść Pradze z pomocą? Jest 
tylko jedao wyjście z tej tak zwauej polityki 
wymuszenia: zróbcie porządek w tej izbie! My 
jesteśmy do tego gotowi. Gdy porządek zapa­
nuje, wówczas nie będzie koniecznem, aby któ­
ry z narodów w taki sposob stawiał swoje żą­
dania, wówczas będzie s mo przez się zrozu­
miałem, iż rząd wobec wszystkich narodów bę­
dzie spełniał swój obowiązek. (Oklaski na la­
wach czeskich). W końcu oświadczył, iż wobec 
tego, że cel jego v n  osi.u naglącego został osią­
gnęły, nie obstaje przy tem, aby nad wnio­
skiem jego glosowano.

Gdy przewodniczący zwraca uwagę, iż to 
jest n emożliwem, dr. Kramarz oświadcza, iż 
wniosek swój cofa.

O zniesienie § 14.
P. D w o r z a k  wnosi, aby izba poleciła ko­

misji konstytucyjnej, by w przeciągu ośmiu dni 
przedłożyła sprawozdanie o zniesieniu § 14.

P. G r a b  m a  y r  jako przewodniczą, y ko­
misji konstytucyjnej i przewodniczący wskazują

na to, iż izba w sprawie tej uchwaliła wniosek 
dnia 23 paźiziernika i poleciia wówczas komi­
sji, aby sprawozdanie swoje o zniesieniu § 14 
przedłożyła do dwócb miesięcy.

P. D w o r z a k  obstaje przy swym wniosku 
i domaga s>ę głosowania nad nim.

Przewodniczący zapytuje i tę , która oświad­
cza się przeciw ponownemu głosowaniu nad tą 
oprawą.

Zapytania p. Schoenerera.
P. S c b o e n e r e r  wsfcazuje na to, że M o- 

doczesi m ają zamiar uniemożliwić obrady nad 
prowiZorju-o budżetowem i chcą zmusić rząd 
do użycia § 14, stóry atoli w tym wypadku 
□ie może mieć zastosowania, gdyż według zda­
nia stronnictwa mówcy, taki parlament, który 
nie obraduje nad budżetem lub prowizorjum 
budżetowem , wególe nie jest parlamentem. 
Mówca zapytuje prezydenta, czy nie byłby skłon­
nym , uwzględniając nadzwyczajne stosunki, 
zwołać stosowne do g. 43 reguiaminu izby 
członków izby na osobne posiedzenie, aby mię­
dzy prezydentem a izfą osiągnąć jakieś poro­
zumienie co do sposobu obrad nad prowizo^ 
rjurn budżetowem. Gdyby porozumienie takie 
nie mogło być osiągnięte®, to mnwca zapytuje 
prezydenta izby, czy nie byłby wowcza* skłon­
nym o ilec ć rządowi rozwiązanie izby.

Prezydent odpowiada, że na zapytania te 
da odpowiedź na jednem z na bl ższycb po h -  
dzeń. (Wesołość). Następnie prezydent wnosi, 
aby nasiępne posiedzenie izby odbyło się dziś.

Rocznica.
P. B a r e u t  b e r  przypom ina, iż dziś 

przypada rocznica tego dnia, kiedy to p d rzą­
dami hr. Eadeniego pr^ez wprowadzenie p o b ji  
do izby, uczyniono na nią zaoi. h. Dzień ten 
to „dies nefastus* i dlatego mówca wnesi, aby 
następne pc sie lżenie nie odbyło się dziś, lecz 
jutro we czwartek.

Prezydent poddaje wniosek ten pod głoso­
wanie. Odrzuć no go wszystkimi głosami prze­
ciw 11. — Następne posiedzenie odbędzie się 
więc d .isiaj.

P  S t e i n  w oła: Ja na posiedzenie nie 
przyjdę! (Wesołość.)

K ońec posiedź mia o godz. 4 m. 15.

Sytuacja.
(Telegramy własne , Dziennika PólsRiego*).

W iedeń  26 listopada. Wiener Allg. Ztg  
przestrzega Niemców przed lekkomjślnem wy­
woływaniem absolutyzmu. Bl dnem jest mnie­
manie Niemców, iż absolutyzm może być tylko 
niemiecko centralistyczny, gdyż absolutyzm fe- 
deralistyczny i klerykalny także nie jest wy­
kluczony.

W ied eń  26 listopada. Obiega tu pogło­
ska, iż przedłożenie woj-ko we zostało za zgodą 
cesarza odroczone do roku przyszłego.

P r a g a  26 listopada. Poi.tik  donosi, iż 
parlam ent będzie do 19 grudnia obradował 
nad wnioskami naglącymi, następnie zaś zosta­
nie odroczony do 7 stycznia. W  czasie tej pau­
zy będzie na pcditaw ie § 14 wprowadzone 
prowizorjum b u d ż tjw e .

Politik zapytuje, czy w elkie stronnictw a: jak 
Koio polskie i wielka własność pozwolą na za­
prowadzenie prowizorjum na podstawie § 14.

W ie d e ń  26 listopada. Niemiecki komi­
tet ugodowy zakcń z jć  chce dziś swe obiady. 
K>ąży pogłoska, iż pod naciskiem Wszechmem- 
ców początkowy ton pojednawczy zmienił się i 
powstały pewne trudności.
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Proces Wolfa.
(Tebarom  u la  w y  ,  Deien. Pol.*)

Hnlewln (Bru«x) 26 listopada. Rozpra­
wa kam a, która dziś rozpoczyna się przed tu- 
teiszą lawą przysięgach na skuti k skargi p. 
Wolfa pr/eriw  p. S.haikowi i tow., stanowi 
jedyny przedmiot rozmowy we wszystfci h ko­
la h społeczeństwa. Większa część nader szczu­
płego audytor um w sali rozpraw zajęli spra­
wozdawcy dziennikarscy.

Główny oskarżony poseł S c h a l k  przybył 
tu  w poniedziałek. Jest on r skarżony tak o wy­
stępek jakoteż o przestępstwo c brązy czci. W y­
stępek obrazy czci według wniesionego pr^ez 
Wolfa aktu oskarżenia, według prawie wszy­
stkich paragrafów karnej ustawy traktu ą 
eycb o obrazie czci, popełnił przez to, iż na 
Zielone Święta w roku bieżącym wydal tn >ną 
broszurę p. t . : .Dlaczego pana Hermana Ka­
rola Wolfa uważam za niehonorow' g >*.

Sprawa Jseidla, która stanowi pierwszą 
ezęść broszury i ktOra właściwie je=t początkiem 
całej afery me jest objęta aktem cskarż-mia.

S b  a lk  na ksżdy puokt broszury prow a­
dzić ch e dowód pr.vv.dy, a także w sprawie 
afery Wolf Seid»l. W olf at di zastrzegł się prze- 
eiw omawianiu i przeprowadzaniu dowodu w 
sprawie Seidla.

Przewodniczący lądu obwodowego atoli do­
paś U także szereg dowodów, dotyczących spra­
wy Seidla.

Do rozprawy wezwanych jest dotąd 110 
świadków, a podczas rozprawy, która ma trwać 
do 6 grudnia, będą j szcze wezwani dalsi świeci 
kowie. M ędzy wezwanymi świadkami zna d ją 
się posłowip: B ;r uther, Berger. Beurle, Gross, 
Wilhelm, H ucz, Iro, Kittel, K>i u  nn Malik, 
F.anzstein S Inenerer, Walz, E ler, S hreiter 
Kasper, Eisenkolh, tb lej adwokaci wied-ń-cj 
Baumgarten i Gustaw B-dirsky, znani przemy­
słowcy P n  skowctz i Łu jan B unner, tu ru ii 
strzowie miast Landskron Braunau iL angenau, 
profesur Ssid tl z Litoorerzyc i żona jego Mał­
gorzata, oraz jej rodzice, wie'u urzędników 1 
kierownik Ostdeutschsr Rundschau.

Osksrż' nie wn ai ad**. R sa z W :edo:3. 
Oskarżonych: S h*lka, Wu^ta i Kraenzl gi
broni adwokat d r B-rgcr z W i dnia, oska-żo 
ny h Feistnera i Stiepla rdw okat Tu nwald z 
Liberca.

Z  sejmu węgierskiego.
[Telegram , Dsiennika PoiskieyO').

B u d a p esz t  26 listopada. W dalszym 
ciągu ays»usj w sejmie o sprawie nieiysi lno- 
ści dep. N *sicgo, przemawiali wczorai Va g -  
s o n y i  (niezawisły demokrata), B a r t  h a  i 
E n d r e y  (pa<t,a niezawiśli śn j Pierwszy nie 
dopatruje się w fikcie wezwania prz-d sąd ho­
norowy n a ru seo ia  nietyk-Lu ści, gdy jednak 
samo postęp wanie przed ty ti sądem w danym 
razie musi I by być skierowane pr e m  d e ­
monstracjom poi tv< znyro, przeto izba powinna 
polecić ministrowi b nwedów, aby kazał na­
tychmiast wstrzymeć to p' stęoowanie. Sprawę 
niniejszą nazywa mower prostą kw-estją wldd,y 
mię-zy parlamentem a sc ld t-ską. Mówca 0- 
śwwdrza s ę  przeciw wotum w ęcszoś i komi­
sji. (Oklaski na lewicy)

Dap. B a r j t b a  nadmienia, że komisja po­
winna była zbadać kwestję, czy miała w tym 
w yprdnu nastąpić rekw iz;rj»; badanie to w 
każdym wypadku jest konieczne, gdyż na W ę­
grzech władza wykonawcza rvą1n jest nadzwy­
czaj wielka, a prawo nietykalności pos lskiej 
Bas właśnie chroń ć nr-słów prr.i d roużltwemi 
weksaciami rrą lu . M<>wca stawia wni «rk o 
polecenie ministrowi b< nwedów, aby zar^ąlził, 
żeby komenda hnnwedów pr ed wdroż riiem 
postępowania przed sąd>m honorowym, wysto­
sowała do sejmu rekwi ycję o zawieszenie nie­
tykalne ś i.

Dep. E n d r e y  przyłącza się do wotom 
mniejszości kom sj*.

Następne posiedzen'e we czwartek.

Z  parl mentu niemieckiego.
(Tel. D eun. p o i )

Berlin 26 listopada. P irl m e1 t powtó­
rzył wczoraj im ierne głj sowa nie n-id wnioskiem 
socjalistów o przekazywanie co roku 100 m ljo-

nów z dochodów z cel państwom związkowym 
na cele szkolnictwa ludowego. Wniosek odrzu­
cono 211 glosami przeciw 59, Pięciu posłow 
wstrzymało sie c d glosowania. Następnie uza­
sadniał p. R o  s e n o w wni sek socjalistów
0 wstawienie do taryfy celnej § 11 c) posta­
nawia sajpgo, ażeby z duchcdów z ceł użyto co 
roku 49 miłj. celem ułatwienia zniesienia po­
datku od soli.

Po skończeniu tej mowy przystąpiono 
natychmiast do głosowania. W imiennem gło­
sowemu odrzu ono wniosek 190 głosami przeciw 
64 4 posłów me głosowało. Z kolei uzasadniał 
p. Bernstein wni <sek socjalistów o wstawienie 
do ustawy o taryfi; celnej §. ] ]  d), postana­
wiającego, że z dochodów z cel należy użyć 
100 roilj. crl.m  ułatwienia zniesienia podatku 
od cukru.

Berlin 26 listopada. Bernsteina podczr.s 
jego mowy kilkakrotnie wzywał przewodniczący, 
. t y  nie wracał do ogólnej dyskusji nań taryfą 
celrą. Mówca twierdzi, że wnioski socjalistów 
nie są (b  trakcją, ale nawet gdyby nią bvly, 
to m nńjszcsć wykonywałaby tyko  swe p raw i.

P . R i c h t e r  oświadczył, że jego stronni­
ctwo glosnje zu wnioskiem socjalistów i upa­
truje we wszTstkich tych usiłowaniach ulże­
nia podatków konsumcyjny h niejako próbę czy 
większość byłaby do takiej rzeczy skłonną.

Wniosek socjalistó w następnie odrzucono 
158 głosami przeciw 9 9 ; trzech posłów nie
glosow ało .

Następnie p. W u r m  wśród wielkiej wrza­
wy w izbie, motywuje nowy wniosek socjali­
stów. Przemawiał on dwie godziny. Wniosek 
ten 1! maga się wstawienia §. I l e ) ,  wedle któ- 
r go należy użyć 42 n iljonów z dochodów z ceł 
na ułatwienie z żenią podatku konsumcyjnego 
od wódki. Koniec mowy W urma przy ęto o łr  y 
.auii .b raw o!* , rozlegającymi się ze wszystkich 
stron izby. Następnie 1 drzucono ten wniosek 
203 glosami przeciw 43, czterech posłów wstrzy­
mało się od głosowania.

Przewód liczący oznajmia, iż w plyrąt nowy 
wnio8cti s eja.istów o wstawienie £ 11 f) i od­
racza posie dzenie do d'.iś.

Berlin 26 li3topada. Dziś wieczorem od­
będzie się u kanclerza rzeszy hr. Buelowa wiel­
kie przyjęcie, na którem ma nastąpić ostate­
czne porozumienie z większuścią w sprawie ta ­
ryfy c in e j.

DEPESZE”
( i l i g r a fl E z n t  i t a l e f o i i i z u

Stan zdrowia cesarza.
W lede- 26 listopada. S r-n zdrowia ce­

sarza jest już zupełnie normalny. Monarcha spę­
dził nec zu dn ie  spokojnie W południe cesarz 
ci dziennie odbywa przechadzkę po parku Schoen- 
b uńskim. Jeszcze przez parę dni cesarz będzie 
odpoczyw ana z początkiem przyszłego tygodnia 
powróci do Wied ia.

M arsza łek  dolnej Anstrji.
W ied eń  26 lisłopada. (Tel. wl.) Deu- 

tschcs YoUksblait donosi, że marszałkiem Au- 
sfrji dolnej będzie mianowany ks. Alojzy Li- 
• htinstnin.

Testament Krnppa.
Berlin 26 l stopada. Berliuer Tageblntt 

dowiaduje się z E sen. że wczoraj otwarto tam  
testami nt K upp 1. W test m ence tym zastrzt 
żone jest d isze pn wadzenie firmy w tej sa­
rn jj formie, jak dotychczas.

Z parlamentu angielskiego.
Londyn 26 listopada. Izba gmin uchwa­

liła po d u szej dy?k sji rezolucję B ilfju ra , za­
wierającą zatwierdzenie brukselstiej konwencji 
cukrowej.

Londyn 26 iistopsda. W izbie gmin od­
powiedział podsekretarz parlam entarny G i 8 n- 
fc j r o e na zapytacie jediego z posłów, że 
skutkiem rokowań odbytych niedawno między 
interesowaneroi mocarstwami, wojska między­
narodowe będą jakn ijrychlej i o ile możności 
równocześnie wycofane z Szanghaju. Termin
1 djazdu icb do domu zaletnym jednak będzie 
od tego, jak szybko dostarczone będą okręty 
transportowe d a tak licznych 1 ddzialów wojsk.

W yjazd Chamberlaina do Afryki.
Londyn 26 list <pada. Chamberlain odje­

chał do południowej Afryki. Żona towarzyszy

mu w podróży. Na dworcu zjawili się prezy- 
dant ministrów Baif. ur i reszta ministrów, 
oraz wielu członków parlam entu i liczna pu ­
bliczność.

W alka knHnrci. i7« Franujz.
P aryż  26 listopada, lem p s  potwierdzr 

wiadomość, że z 61 korg^egacyj męskich, które 
podały o zatwierdzenie rządu, otrzyma to za­
twierdzenie tylko 6 kongregacyj, w lej liczbie 
.Miłosierni bracia św. Jana*, .Trapiści* i .Biali 
ojcowie z Algieru*. Żeńskich koogrgacyj po­
dało o zatwierdzenie 515. Badanie podań ich 
jeszcze nieu kończone.

Strejk i we Francji.
P a ry ż  26 listopada. Nr wczorajszej ra ­

dzie gabinetowej oznajmił Gombes, że strejk. 
górników wszędzie już się zakończył, z wyją­
tkiem zagłębia w departamencie Loary, gdzie 
jednakowoż niebawem także roboty się rozpo­
czną, gdyż towarzystwa k.paloiane i robotnicy 
przyjęli wyrok polubowny.

Morderstwo.
B anialuka 26 listopada. (Teł. wl.) Na 

dwóch wybitnych tutejszych obywateli F o m aj°- 
ta i Kandricza napadło wczoraj wieczorem 
przed b iżnicą 15 ludzi i zamordowało iefa  ̂
Idzie tu o jakiś akt zemsty.

Proces prasowy.
K oloszwr.r 26 listopada. Po dwudnio­

wej rozprawie przed sąa> m przysięgłych zapadł 
wczoraj wyrok przrciw redaktorowi Pacetian’o - 
wi, jako autorowi antiwęgierskiej książki .C artea 
de aur* (Złota kuęga), oskarżonemu o rozbu­
dzanie nienawiści do narodu wtgierskiego. Przy­
sięgli uznali go winnym, a trybunał skazał gc 
na ośm miesięcy więzienia, czterysta koron 
grzywny i na zaplacer ie kosztow 1 587 kor.. 
Z książki owej, którą skonfi&Knwano, bę ią ustę­
py inkryrrinowi ne usunięte Gdy podsądny nie 
złożył ustanowionej kaucji 5005 k., zatizymanc 
go w więzieniu.

Proces o 30 miljonów.
N ow y Jork  26 listopada. (Tel. wł.)> 

Przed sądem tutejszym rozpoczął się wczoraj 
proces przeciw spadKobiermm zm irlego w roku 
zeszłym króla kolejowego HunM gtona o zwrot: 
30 miljonów dolaiów. Starżaeym i są akcjo- 
n« rjusze wybudowanej p*z z Hnnbingtona ko- 
leji, na którą państwo d»lo 30 miljonów sub­
wencji. Subwencję tę Huubington scnowal dc 
swojej kieszeni.

.Gwiasda Syberji*.
Berlin 26 listopada. Policja zakazała wy­

stawienia .Gwiazdy Syberji*, którą miało ode­
grać polsku-kab li kie stowarzyszenie przemysło­
we w Sipaodiw ie. Policja v* odpowiedzi n& 
prośbę tow. o p zwclcnie odegrania .Gwiazdy 
Syberji*, zażądała przedłożenia dosłownego 
niemieckiego tlomaezenia tej sztuki.

Ponieważ wydział tłumaczenia tego dostar­
czyć nie rnógf, policja ba przedstawienie nie 
zezw tlła. Jest to nowa szykana, gdyż dotych­
czas p rzed stiv ;onia podobne w Towarzystwach 
polskich odbywały się bez przeszkód.

Akcja antysocjalistyczna.
Berlin 26 listop d . Yoiwaerts oglaszi 

cyrkuh rz, pfidpisany przez 84. osób z arysto­
kracji i wyższe/o mieszczaństwa. W cyr; ulirzu 
tym znajduje się wezwanie do skl d k po 500^ 
m., celem zebrania funduszu 30C.000 m. na a- 
gitarję antysocjalistyczną za pomocą broszur i 
pism ulotnych. Cyrkuł sr* przedstawia niebez- 
pieczi ń3two dalszego wzrostu sicjalizm u i przy­
pomina apel cesarza Wilhelma do walki przo- 
ciw socjalistom.

Namiestnik Galicji.
W ied eń  26 listopada. Hr. Leon F i n i ń- 

s k i przybył tu wczoraj popołudniu.
Kolej Jasło-Dębica.

W ied eń  2 t  listopada. W parlamencia po­
jawiła się wczoraj, pod przewodnictwem br. A. 
Skrzyńskiego deputarja miasta Jaała, która przyhyla 
tu celem poczynienia itaran w sprawił budowy kolo 

j Ja ilo Dębica.

S o f  ja  26 listopada. Minister wojny odrzuci' 
podanie o dymisję 8r> ofł -erów Maced ń zyków, 
wskazując na to, że gromadna wystąpienie z armj’ 
jest niedozwolone.
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Filharmonia lwowska.
Symfonia h mol Cs/Ii .patetyczna* Gajkowskiego 

je i t  nietylko ostatnią z m i  Su symfonj, nap s.nych 
przez tego m strza i wogóle ostatnią jego kun pozy 
ęją, ale nawet ostatnim u t-o re m , jaki sam słyszał. 
W ykonaną postała bowiem po raz pierwszy pod jego 
własną dyrekcją, w koncercie petersburskiego Towa­
rzystwa muzycznego, d n a  16 października 1893 r., 
a w nieś elna trzy tygodnie pćźuiej, dnia 6 listo 
pada, wielki jej twórca nagle iycis zakotw zy 1.

Mówią ogólnie, te  powodem śmierci Czujko 
wakiego była cholera, jednukże jak iś uporczywa 
lama głosi, że padł tf i irą  iutryF swoich przeciwni 
ków, ktoi-y zazdroszcząc mu jego tryumfów, nie 
wahali się szczęśliwemu rywalowi podać w szklance 
wody truciznę...

Dziwuem zrządzeniem loau symfonja, którą 
wbrew wszelkiej tradycji zi kcńczył opisem .k a ta ­
strofy* (Adagio lamenloso), stała się jego własną 
pieśnią pogrzebową.

Symfonja patetyczna Czajkowskiego jest w twór­
czości muzycznej ostatnich dziesiątków lat, zjawiskiem 
prawdziwie epokuwem, to też można ją  śmiało na­
zwać godną następczynią .w ielkiej* dziewiątej sym 
fonji Beethcrena, pomimo, i ł  Niemcy niektórzy uwa 
ta ją  Brahmsa jako następcę Beethovena, inni z ś 
siódma symfonję Brucknera ochrzcili mianem 
.dziesiątej*, czyli największej po Beethovcuowskiej 
.dziewiątej *.

W  p o tę tn eu  tern dziele wykazuje Czajkowski 
dość jasno swoje artystyczne tenden je Pragnął on 
tradycję klasycyzmu połączyć z fantazją romantyzmu, 
Lurowosć f rmy i wiedzę dawnych mistrzów, których 
uwielbiał, z bujną imaginacją i gorącym tempera 
mantem , a przedewszystkiem myśli swojej nadać 
wzlot swobodny i woluy I Z tego te ł powodu zmie­
n ia porządek poazczególnyuh części zymfonji, idąc 
więcej za gfosem poezji i uczucia, aniżeli leg zi, 
hołdując prędzej porządkowi poetycznemu, an>isli 
ściśle muzycznemu.

Nie zwracając się do muzyki programowej za­
inaugurowanej przez Berlioza i Liszta, cdwraca stę 
jednak cokolwiek od muzyki czystej, absolutnej. 
Przez nadanie wspani«l*j swej symfouji nazwy .p a ­
tetyczna* zamierzał określ.c myśl przewodnią, j tka 
spowodowała go do napisania tego dzieła i która 
przebija się w każdym niemal takcie. Jest to ta sil­
ne namiętność ludzka, która daje człowiekowi na 
tchnienie do wielkich czynów, powoduje w nim 
uczucie szczęścia i eoipa -zy, wesół ści i cierpień, 
nnosi go na wyżyny, prowadzi do bohaterstwa, a 
w końcu do — katastrofy, do śmierci...

Symfonja patetyczna to opowieść życia bohate­
ra, to życie samego Czajkowska go I

Wykooanie togo arcydzieła we wczorajszym kon­
cercie syTfoniczuym pod batutą p. Czelańskiego 
było w momeot.»'h dramaty :zi y h bardzo dob^e, 
w szczegółach zaś leDtyraenlaloy h jak Andante 
d-dur w pierwszej rzęści, lub cali droga część 
(Allegro c n gratia) za mało delikatne i portyczne. 
Jestem przekonany, łe  przy powtórzeniu togo tru  
dnrgo zi s *ą utworu żalnego ju t  nie będzie można 
nczynić zarzutu.

Wszystkie inne num ery wczorajszego programu 
zawierały kompozycje znaue nam już z poprzedni h 
koncertów, zresztą wobec takiej potężnej symfouji 
zeszły zupełnie na drugi plan.

Ja n  Skrzy Ihnoitki.

k R O N I  K A.
O jarjus lwowski.
Ś r o d a  26 listopada.
P o w s z e c h n e  w y k ł a d y  u n i w e r a y t e  

e k i e :  W szkole rea'nej (.1 Kamienna 2) od go­
dziny 7 '/»  8 '/»  wieczorem, dr. B Gubryuo 
fsrics: ,Dzie-e teatru w Polsce: Teatr w Polsce
W wieku XVII* — W  z ,kładzie rh e m ic iD y m  
Wiiwersyteiu (ul D'ugosza 6) od godziny 7 7» — ’“I/» 
Wi czorem, prof uuiw. dr. J S iem ira d k i: ,W uł
kany i trzęsienia ziem i: Stopione produkty wybu how 
wulkanicznych, esyli lawy*.

Teatr miejski .D la szczęścia*, dram at. Po-
azątak o godzinna 7 wieczorem.

Kalendarz. Środa 26  < Konrada m. -  
Lechosława (1 3 y: Joanna Zlot. Wschód sl ńca 
•  (odsim e 7 a m u t  29 zaehód o godz nie 4 
m inut 6.

S t a n  p o w i e t r z a :  Godzina 6 rauo : Ciepłota 
—  OR*R Pochn.ueno

Mianowani*. Prezydent gabinetu jako kiero- 
watk m inisterstwa spraw wewnętrznych zamianował

lekarzy pow ato” ych dra Marcelego Wędziłowicza i 
dra Kazimierza Mangrra, starszymi lekarzami powia­
towymi w Dalmacji.

Jeduo- czy d* urazowa nauka. Ogólne 
zgromadzenie nd ticów , zwołuje Związek rodziciel­
ski wspólnie z Towarzystwem prdsgogictuem  i To­
warzystwem nau -/.ycieli szkół wyższych, celem omó­
wienia jedno i dwurazowe> n .uk i szkolnej. Zgro­
madzenie odbędzie się w niedzielę, dnia 7 grudnia
0 godzinie 6 wieczorem w wielkiej sali ratuszowej. 
Sąaz my, że sprawa ta, nader ważna, zg omadzi 
wszystkie warstwy naszego grodu, kióre zaznaczą 
jasno swoje w tym kierunku zdanie

ś w i ę t y  M ik o ła j .  Związek rodzicielski ogła­
sza: Wonec zbliżsjąergo s ę  dnia św. Mikołaja, 
zwraca s ę wydział Związku rodzicielskiego z prośbą 
do szerokiego ogółu obywateli, iżby przy obdarowy­
wać a dzieci swoich, w dn u tym pamiętał, o ty- 
sią< a< h dzieci biednych, pozbiw;.>nych często najnie­
zbędniejszych potrzrb cod.: ennego życia i odłożyli 
dla n cb, choćby n-j .'„-omc Vjs-.v podarek, a Bóg 
nagrodzi każdą ofiirę błogosławieństwem swojem
1 tern blog em uc u nera, jakie daje zadowolenie 
z dokonanego dib-ego uczynku Wszelkie podarki 
w nowem, lub starem odzieniu, b el ż ,ie, obuwiu, 
p ieczy-ie. zabawkacq łakociach, książ-ach szkelnycl 
i do c-zytaaia itp., nadsyłać należy pod adresem : 
Jjzefa Ku ińska, semmarjum nauczycielskie żeńskit 
we Lwowie, ul Sakrarorniek.

P. Edmund Riedl kopiec i radDy miasta, pod­
niósł dobrowolnie wkładkę roczuą 4 koron na 20 
koron, z a  co mu n n  ejszem tow. Związek r o d z i c i e l s k i  
składa serdeczną d o  .-Z’ ę k ę .

Fatalne im ie n in y . Pragnąc uczcić należycie 
dzień swej św ętej patroaki i przyjąć gości jak n a ­
leży, poszli wczo*»j o g dzmie wpół do 4 popi l i  
dniu. 60 letnia przekupka, Katarzyna Sawicka, do 
jednego z mag,zynów wólczaiych w Rynku, po do­
brego sznapsa. N-estety pośliznęła się tuż przed skl« 
pem no lodzie, upadła i -łamała sob>e nogę. Przy­
zwane pogotowie stacji ratunkowej po prowizory- 

zn>m opatrzeniu złamanej nogi, odstawiło chorą do 
^szpitala powsz chnego.

O k . r u r k a  Aresztowano wczoraj robotnika 
kolejowego, J.-koba B a k e r a ,  m to, że usiłował 
s.-rz-aac na placu Kreinwskira rurkę miedzianą, 
znaczoną l teratui .K. K. St B *, pochodzącą praw- 
dopod baie z kradzieży w warsztatach kolei pań­
stwowej C k. rurka jest. długą na 15 eeutymen- 
trów.

Pożar w  Borysławiu. Z Borysowie dono-
S'8 : Przy-'yny pożaru dotąd nie zbadano Wiert»i:z
0  ’rzut, który prowadził ów pierwszy szyb n r 16
1 zd d ł się uratować, twierdz* stanowczo, że ogień 
powstał w górze, co znaczy, iż przyczyną ognia jra t 
zet n.ęcie się drutów efoktryczDyi h, a ponieważ 
s yb, g? b zi na 876 m 'rów , od trzech tygodo 
h z is tm a ie  t d  gazem i ropą, więź w okam gneniu  
nastąpd wybuch tak siloy ż* nie było ratunku.

Spalimy w szzbie nr. 16 robotnik nazywał się 
M chsł Ptak; nird-w no w y »  dł z wojska, gdz‘e do­
służą) się stopnia kaprala, a  przed dworna miesią­
cami się i i -Di i

Główną zasługę około zlokalizowania pożaru po­
łożył inżynier Fdip L e w i c k i ,  który od pierwszej 
,h  *ili wybuchu pożaiu kierował dzielnie akcją ra- 
uakową. D ielnie m u dopomagali mazurscy rebotni- 

<y z pod Jasia, Gorlic, Krosna i Rzeszowa. Podczas 
p żaru jakbs z p-,d ziemi 'rosło zbiegowisko różno- 
r doego moił chu Poczęto ratować sprzęty z zagrn 
żonycb, pł-mieniam i zajętych domostw i r a b o w a ć  
co s ę  duło Z policji i straży pożarnej ani znaku 
Co o g i ń  ogarnął to bjło stracone. W ybu howych 
svy ów ani zbiorników oie można było gasić, chyba 
ziem ą, lub iJsć się ropie do dnia wypalić, lecz 
z - y  łe domy m g.k lne bylj do t*yrstowsnia. Jednak 
r da gminoa b rysfonska z wójtem Moiżrszrm Izaa­
kiem Kornhaberem na czele dotąd uważała za lby- 
t-cz-jf postarać się b; d j o sikawki, o odpowiednią 
■trał pożarną.

O s ta tn i  ludożercy w Ameryce. Gió1 był 
przrważoie powodem kanibalizmu u dzikich ludów, 
obyi-z-j ten wszakże jest też w związku z obrzęda­
mi religijnym1, a przedewszystkiem wynik i z niena 
*  iści i żądzy zemsty, pragnącej zniweczyć wszelki 
śl»d wroga Najdłużej utrzymał się kanibalizm w A- 
meryce środkowej i w Meksyku, oraz w A ustrjalji. 
W jednem i  ge graficznych pism czytamy, że osta­
tni i najtreź iejs y szczep kanibalów, Tookawów, 
w Ameryce środkowej, jest bliski wymarcia Indjanie 
ci byli ludźm i olD nym iej postawy, dobrymi myśli 
wymi i niepoprawnymi łupieżcami lane szczepy in­
dyjskie bały się ich i nie łączyły się z nimi, a A- 
m -ry tsn i" , ;.a s wszy Trxas, utywali do szpiegowania 
innych Indjan. Już w r. 1849 szacowano ich liczbę

na 700  i opisywano jazo najgorszogo rodzaju okru­
tnych włóczęgów W  r. 1857 rząd amerykański 
zebrał teaztki kilku małych plemion i osiedlił w Ko­
lonii nad rzeką Brazos. Teksańczycy wypędzili wszn- 
kże Tonkawów, a  wreszcie, w nnęy dnia 22 paź­
dziernika 1862 r. reszta Iadjau napadła ich i wy­
rżnęła prawie połowę azcztpu , zginęli wtedy również 
wszys'y przebywający w osadzie urzędnicy biali, 
oprócz kapitana Sturm a, który właśnie dostarczył 
biższych szczegółów o tych ludożercach. Tonkawo 
wie cd owego czasu wymierali powoli, w r. 1899 
było ich tylko 55, a dzisiaj jest ich zaledwie f ilku- 
nastu.

P rz y g o d y  A o ło n is ty  Niemca. Jako jaskra­
wą ilustrację do losów Niemców-kolonistów, którzy 
słuchają podszeptów zręcznych agentów pruskich, 
,Ą/olyń przytacza następujące zdarzenie z życ ia : 

Kolonista z powiatu łuckiego, Karol Duromert, 78  
letni starzec, przeżył z rodziną ua Wołyniu blisko 
sześćdziesiąt lat. Tu się zaaklimatyzował, przyjął 
poddaństwo rosyjskie, wyda? córkę za mąż, synów 
pożenił. Lecz zawsze jed ak Dummert nie zapomi­
nał o ,Vaterlandzie . Pewnego pięknego doia zeszłej 
jesieni przybyli doń agenci pruscy i poczęli go na­
mawiać, aby się przesiedl I do Prus Obiecywali nu , 
że czeka go tam  szczęśliwość nieopisana, aby tylko 
wziął z sobą jaknajwięcej koni, które jakuby w  Po­
znaniu ceniono na wsgę złota.

.Dummert spieniężył wszystkie ruchomości, z a ­
kupił ośm koni. zabrał żonę i młodsze dzieci i pu­
ścił się w  podróż. Nareszcie Dummert przebył gra­
nicę i uczul pod uogami ziemię rodzianą. Spieszy 
dalej, gdy nagle zjawia się uowy kłopot. Władze 
pruskie rewidują starenie konie i przekopawszy się, 
że dwa są chore, kalią zestrzelić w s’jstk ie  ośm ko­
ni i spal ć wszystkie rzeczy Dummerta Dzięki po­
mocy dobrych ludzi biedny starzec z ledwością do­
stał się do B-rlina. Tu po wielkich staraniach ud»to 
mu się znaleźć pizystęp do wyższych osób urzędo­
wych ; błagał, prosił, płakał Obiecywano mu wiele, 
lecz nic nie dotrzymano. Jakiś czas Dum m ert męczy* 
się w stolicy ,VaterIaiidu*, wreszcie pozostało mu 
jedno: — powró' do Rosji. Na szczęście, dzieci do­
rosłe, które znalazły już w Rosji własDy chleb, przy­
garnęły meszczęśliwego ojca.

W  d o m u  o b łą k a n y c h .  Pewien dziennikarz 
ze Stanów Zjednoczonych, nazwiskiem Tomasz W in­
nik, spędził niedawno k<lka nirbardzo przyjemnych 
godzin w domu dla ob*akanych w B ukseli. Cncąc 
onouiście zbadać stosunki panujące w «zpita!u i po- 
z ać sposób obchodzenia się z chorymi, dzienukarz 
zaczął udtw ać warjata. Przedewszystkiem więc udał 
się do hotelu H ofnanna i zażądał dopuszczenia go 
do księcia Walji. Służba hotelowa w yrzucla go na 
ulicę, gdzie dziennikarz uie omiaszka! wejść w ko­
li z policją, zachowując s<ę przytem tak d wa- 
czme, że wreszcie odwieziono go do domu dla obłą­
kanych N* nieszczęście W innika, lekarze poznali 
naty. hmiast, że mają do czynienia z żartownisiem. 
Postanowili tedy dać mu dobrą nauczkę, więc ogo­
lono mu głowę, założono kaftau bezpieczeństwa i 
wzięto pod zimne tusze, a następnie w prześcieradła, 
również lodowato zimne. W resz ie w obecncści nie­
fortunnego roporters oświadczył głośno jeden z le­
karzy, że pntrzrbs jak najrychlej przepiłować .b ie ­
dakowi* czaszkę, ażrby usunąć z mózgu złośliwą 
narośl. Amerykanin miał już teraz dość Nie namy­
ślając się, przyznał się do wszystkiego, ale dyrektor 
zakładu nie uznał dobrych chęci dziennikarza i ode- 
st l go do więzienia. Przed kilku dniami atawal 
Winnik prz»d sądem, który uwoinił do od wszelkiej 
kary, uważając, że sami lekarze ukarali go już do­
statecznie.

Dział ekonomiczny.
25 r s opada. Zam knięć* gielfo 

o g o h  2 m. 30. Akcje austr. Zakładu kredy . 
665 25, Akcje węg. Z akl kred. 7 0 0 5 0  Al e 
Arrgl kbanku 269*— , Akcje Unioubanku 629  — , 
Ak-je Lae* derbanku f  89 25. Akcje EankTreua*. 
4 4 8 — , Akcje Bodencredit 9 1 0  —, Ako-e g 1. 
Ban<u hipotecznego 536  —, Akcje kolei p a i r  . 
689 25, Akcje kolei poludn. 67 —, Akcjii tran  * . 
lit. a) — * - , lit. b) — * --, Akcje kole Elba*8 1. 
4 5 1 — , Akcje kolei Półnoenej —  Akęje koieji 
Czerniowieckiej — — . Akcje Alpiny 360 25  
Akcje Rimi Muraąji 4 7 0  — , Akeje pragzkiego T: - 
warzy Uwa żelaznego 7 4 2 0  — , Akeje fabryki h ie i i
  Akcje tureckie tytoniowe 327 — Ontij,
węg. in iem n — *— , Reatt. majowa A ui.r.
renta koron 100  10. W ęgierska renta koron 97 /O. 
56 1. listy Tow. kred. ziemsk. 96 10 4  pro*,
listy Banku kraj. 37*— , 4  i pól pros. listy Banan
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kraj. 101*— , 4  proc. listy Banku hipot. r 5 75,
4 i pól proe. listy B inku hipoi. 1 0 0 -15, 5 pro . 
listy Banku hipot. 110* , 4 pros. Gal. oblig propic
99 10, 4 proe. Gal. poi. k « j. x 1893 r. 97*90, 
4  proc. potyczka m Lwowa 94  70 Losy turw kie 
1 1 1 — , Marki 116 92 Ruble 952 75.

25 lisiopada K u r*  (jiOSf 5
s ra  Uńaklej.

Losy oj) procentowe: Austr. zaLl. kr. % obli p, 
x r. *.880 3  pros. 253 — j Austr. saki. kr, x. <b. 
pr. x y. 1889 3 pro* 283*— ; Tow. leg1., na Du­
naju 100 zi tn k. i  p.oe. — * • ; Uregulów. Du 
naju  * 1.701 100 zł. 5 proe, 285* — ; W ęg. Bankf 
L 'p. (»o 100 il. 4  proc, 254* — , Pożyczka serbsl 
prem- po 100 fir. 3 proe. 87*— ; Tureckie ob . 
p re ir  kolej, po * 0 u  fr. 111* — . b) bezprocentowe: 
Budapeszteńskie (Basilica) 5 x! 18 8 0 ; Zakl. kredyt, 
dla h. i p. po 100 <1. 435*— ; UUry 40  zl. m . k 
1 8 5 ’— ; Poi/czka m, lasbruku 20  zl. 88*50; Lo , 
•n Krakowa 20  zl., 78 — ; Potyczka cr. Lun'an- 
41  zl. *>5*— ; Ofen 40  zl. 190 — ; Palffy 40  ł  
*n k. 182* - - ;  Czerw. krzyża austrj. tow- 10 sf 
5 5  — ; Czerw, krzyża węg. tow. 5 zl. 26 7 5 ;  Lo y 
fund. «rc Rudolfa 10 zl. 70  — ; Salm i 40 . zl. sa 

243*— ; Potyczka aalcburska 90 zl. 77*— ; 
P^żrczka St. Grnois 4 0  zl. m. k 230*— ; Losy 
komunalne m. W iednia z 18 74 roku 429* — .

—  W lfls s j  _ ń  25 listopada (Giełda towa­
rowa). Cukier surowy od a. 20  05  do — *— . Ta&- 
dencja st la. Nafta galicyjska od k. 28* — do 
— * — - Tendencja niezmieniona Sp.rytus od koron 
37 60  do — *— . Tendencja pewna

— B f t r i i f t  25  listopada. Przy zamknięciu 
v *»ora' zej fieldy Kredyty 210  25 , Staatsbahoy 
148 50, Disconto Gomandil 187*— , Berlińskie Tow. 
f ia d l .  155 10 Laura 200 90 , Bochumety 161 90. 
Kolej polud. wschoanio-pruska — ■— , Ruble za go 
Hwkę 216 50, Kolej warszaw, wied. 181 50  Kolej 
' o n a  Śródziemnego 86 60 , Kolej Meridionalna 
130*60, Losy tureckie 122 50, Renta wioska — ' — , 
Harpener* kopalnie węgla l s 7  10, Kolej Mairien- 
‘ n 4-Mlawka - * — . Kcncolidation 3 3 3  60, Lonr- 
b»rdy 18*— , Kolej henry  97 40 , Niemiecki bank 
iffedow y 115*— , Kanada Drofered 127 9 0 ;  Akcja 
l^glugi h_jtburskiej 98 7 5 ;  W arusawa iró tiu  
(Kurz W arscbau) — *— .

— Berlin 25 listopad?. Austrj. banknoty 
85*45, spirytus 42  — .

— F rankfurt 25 listopada- Ausir. kred. 
210  2 5 ; Kolej państw. '— ; Laura — *-•;
Diseoato 187 25; Alpiay — * — .

— P aryż  25 l stopada. 3 % renta 98*75 
:nąka — *—.

W l f e d g w  25 listopada. (Gióida jb~o 
i  «#<s). (Kursa w koronach i po 50  kilogramów). 
?“w*n?*a «s wiosnę od 7 70  do 7 71 tyt-
na wiosnę od 6*67 do 6 69 kukurydze, na listo­
pad od — *— do — • — , na saŁj-#s9rw’aa ad — — 
do — — rwie* na wiosnę 6*37 do 6*38; 
rzepak aa  styczeń-luty od — ’—  do — — , na sier- 
pień wrzesień od 'k> ; olej rzepakowy
ca styczeń-kwiecień od • *— ilo — *— . Usposo­
bienie silne, Pogoda piękna.

— B u d a p e s z t  25 listopada. (GHt .uc 
»i ‘okote/u. (Kursa w koronach i ;o 50  k i'o g r.) . Fsze-
* m  na kwiecień od 7*72 ds 7 7 3 ,  Ayło aa
kwiecień od 6 61 do 6*68*: ow iej na kwie-ień 
od 6*39 do 6 4 0 ;  kukurydza na maj od 5 7S 
do 5 8 0 ;  napaś. aa sierpień od — * — do 
—  ■ Ofert* na ..sz^siee m ierne. Cha*
dobre Uspoaosienij  silne. Pogoda piękna. Mróz.

U Z J pstczeloy (patokę* pra*d>iw pod gwarancją wy- 
m  UlI ny|,m . 5 ig , blaszinkacn po 6 ko on < pi tnie 
za pobraniem poc zi >wem J Menczer, w Mikulińcacti 841

Miód lipcowy ' łyl?ornJ w 5 k>fówych bLszan-
k ich j.ysyl,i franko za pobraniem 1 to r . 

Zarząd pasieki A. Kraińskiego w Jezierzanach, obok 
Cio tkowa. 808

Ogr l |n j , w e l - wieau żon-ty, posr ikujo p sa li, 
U llił oDzn jomiony ze wszelkiemi gal-z*. <mi ogronni-

ctwa. Ad.es J. J Sto >oda złota, p czta w mi-jsen 8(4

|th 'j )T a f ol jne *-opiuje, odn-wia, PORTRETY ( ilejnf i 
'  “ “ I  p .steluwe) podług fotografii1, jak też Obrazy 

dla kości łów i cerkwi wykouuje p > najniższych cenacL 
W. KLEANDR, artysta-mała. z, Lwów, ulica Sapińskie^o 
1. 2 4.

fllhesrum l n e n e r a i  w śródmieściu jest zaraz do wy- 
UIO Z ym t IO * P 8 Z y i najęcia — Zgłoszenia przyjmuje
Administracja , l zienoika Polskiego*.

D r o b a e  O g ł o s z e n i a
pe S haia ..e  ga ssawo M &jwricjue ogłoszenie 35 kat

RutfnswFiib nauczysfelka najnowszą metodą po
4 złr miesięcaaie. W iadom ość: ulica Kurkowa 4, parter 
na lewo

H  -f 2 ffreljem urj powierzali o w e . ści, w wieku
30 i t  na st-nowiskn rządowem, z płac ą 

IfSOO koron rocznie i widokami awansu, ożeni się z panną 
lub młodą, bezdzietna wdową, mają< ą najm-dej 4()00 ko­
ron posagu, jeżeli osoba ta zdecyduje s ę  odd. ć mu już 
teraz 2<0' koron do dyspczycji Zaliczka ubezpieczona 
będzie skryptem prawnym. Anonimowe zglos eu it uie są 
wykluczone. Zgłoszenia do 25 b. m. pod aaresem : K. H 
poste restante Lwów. 860

„Pr ca* w Tarnowie ul. KraBuro pośrednictwa kowska 1. 8 poi ca służbę wszel­
kiego rodzaju, ma rozm ite dobra i realuośzi do sprze- 
d nia, a nrędzy niemi zaraz do objęcia a powoda wy­
padku w rodzime wieś z całą tegoroczną krrsceneją pod 
burdzo korzystuemi warunkami Poszukuje dzierżawy ma 
łej i większej rpteki. orez folwarków. t65

k r o tk i ,  „Fritza*, bardzo aoDiy 250 lir .  » p ,Z “ - 
d-m, Łvcz»ków 4. 871

Fj  el na Lolach gumowych z pierwsroi zęduej t?bryki------  c ------------ j   “  I  ------------ 1 -------- J *  _“

bardzo dobrym stanie zaraz do sprzedania. 
Plac Jn-a 1. 6, I piętro. 873

L w a w s k le  ^ 'Ur°  ^ hn^l“we> Kościuszki 1 4 , dostarcza
w^gle kai ienne krajowe z kopalń „Siersza* 

po 58 c t , Górno szląskie pa 727i ct. za 50 klg. z od- 
st-w ą do domu 832

llj kawalerski z Wiktem bliż j śródmieścia przy int« - 
ligentnej rodzinie poszukuje się od grudnia. — 

Łaskawe zgłoszenia „Urzędnik* biuro dzienników pasat 
Hausmana 872

P n-T,.Lnio bony, Francuski, Lwów, Wałowa 3, S ba 
oa4U8UJIj towska. 867

D .i  p,ik> lub uczeń, zn jdzie za umiarkowaną c«nę 
rfe li u ii lB  pomieszczenie z roskliwą opieką. Fortepiaił 
w domu. Ulica Kalecza 1. 8, II. p. na lewo.

R nllliff ^  ze P0‘ec0°y poszukuje posady. Adres
nilllllw  .Agronom* poste n s tau te  Cbyrów. 852852

T .z iz  fotrgrafii ti  2 z łr .
s t y m a l n n S i ,  n i .  F r e d y  1 7 . 668

U ŻyW tllE  ' aDa0’ * 2 ^  poczwórny fajeton, tarantas,
saneczki, si.idlo d mskie, tanio ao nabycia 

Stromeugcra, Lwów, Karola Ludwika 1 5 853

Wyższe wykształcenie dla p a n .J?zyk 1 litPra*tui a francusku,
literatura . owszechua, socjologia, hisl rrja filozof1 i, historja 
sztuki. (Także lekcje zbiorowe). Dr. Felicja Nossig, Lwów, 
ul. Autouiego Małeckiego 2 634

Uf J .y ., ,  po 1; ś n i c z  m w średnim wizku. poszuknje mr j-
f i itu w A  sca d 1 g. sp ed a is t1 a, albo do p,elę/,nc.wauia 
starszej osoby. Łaska ;e zgłoszeń a pod adrest ja J. F. 
Bródki, koło Mikołajowa nad Dniestrem. 869

I n i l f l in n n  1 Stopada aoiebkj z pularesem xa« ie< .ją- 
L  |U JILIIU Cyn, kwity bankr zasliwntczego, nl. Ści“ż- 
ki wa ifi. 879

Odpowiedzialny *a redakcję. Adam Krajewski.

Właściciele i wydawcy: Dr. *’ UataCT»w«u-Barański 
Milaki i Sp. — Z drukarni U. ScbmilU  i Sp.

mm

Walka z  ęruficą.
(W a lk a  s  gruźlicą. Leczenie dla suchotui/cóto,

napisał W . Legeiyfelci. Lwów 1902).
Gdy przekonano się o dodatnich wynikach 

leczenia gruźlicy metudą hygieniczno-djetelycziją, 
energicznie wystąpiono do walki z tym najwię­
kszym wrogiem ludziości; a ponieważ ten sy­
stem kuraty.ny należycie przeprowadzonym być 
może tylko w cdpowiednio urządzonych zakła­
dach państwa, więc towarzystwa filantropijne, 
a p rzedewszystkiera państwowe instytucje ubez­
pieczenia robotników na wypadek choroby, ka­
lectwa i niedolą twa,‘pcstawiW sobie za zadanie 
bndować i utrzymywać zakłady lecznicze dla 
ubugich suchotników.

Na początku 1900 reku było takich za- 
Łlaaon w Europie i SI nach Zjednoczony h 
około 200 , a leczyło się w nich około 
60 000 suchotników. Ponieważ u leczonych 
osiaga sie przeciętnie 14% zupełnego wylecze­
nia i 42% trwałego polepszenia, na początku 
1900 r. 8 400 suchotników uzyskało zupełnie 
zdrowie, drugie tyle było względnie uleczonych, 
a  25.200 powróciło z trwałem polepszeniem, 
W  ostatnich latach powiększyła się liczba za sia­
dów, powiększyła się więc i liczba mogących le­
czyć się w nieb, a przez to coraz większa liczba 
uzdrowionych suchotników powraca społeczeń­
stwu, co ma duże znrezenie i ekonomiczne i 
zdrowotne.

Najwięcej ludowych lecznic dla suchotni­
ków dotąd wybudowano w Niemczech. Miano­
wicie na początku 1900 reku było już tam 40 
i mieściły one ckolo 4 000 łóżek, a w budowie 
było 11, które miały pomieścić około 1.000 su- 
cbofmków. Na rok 1901 zapowiedziana była 
budowa dalszych 28 sanatorjó w. Oprócz wyżej 
wymienionych lecznic ludowych, istnieje jeszcze 
*w Niemczach 10 dużych i wiele mniejszych za-

khdów  prywatnych, przy których są oddziały i 
dla ubcgich chorych.

Widzimy z powyższego, jak energicznie 
wzięto się w Niemczech do walki z suchotami, 
a nadmienić tu  jeszcze należy, iż różne stowa­
rzyszenia fikn trcp :joe dują wsparcia rodzinie, 
której ojciec leczy się w sanatorjum , aby t r o ­
ska o jej byt, nie wpływała niekorzystnie na 
postęp leczenia suchotnika; oprócz tego, wy­
najdują one odpowiednie zajęcia dla suchotni­
ków, Którzy opuścili lecznice jako wyleczeni, je ­
żeli dotychczasowe ich zajęcie szkodiiwem było 
dla płuc.

W Austrji istnieje zaledwie jedna lecznica 
ludowa dla suchotników w której mieści się 
108 cboryrb, a mogłoby pomieścić s :ę ich tam 
300, gdyLy znalazły się odpowiednie fundusze; 
na Węgrzech wkrótce -ma być otwarte senato- 
rjum dla chorych piersiowych pod Pesztem, a 
oprócz tego gmina budapeszteńska uchwaliła 
wznieść wkrótce miejską lecznicę dla ubogich 
suchotników.

W Rosji istnieje obecnie 5 sanatorjó w, 
najmniejsze z nieb przeznaczone jest dla 24 
chorych, a największe pomieścić ich może 120. 
Istnieją też dwa prywatne zakłady pod Jałtą. 
Oprócz tego, miasto Moskwa przystępuje do 
budowy zakładu dla 500 suchotników w Tier- 
winskoje, a w Fmlandji przybywają dwie le­
cznice — jedna na 60 miejsc, a druga na 50. 
Kijów wres cie również myśli o budo wie sana- 
torjum, a książę Aleksander Oldenburski szuka 
miejsca pod budowę ludowej lecznicy na Kau­
kazie.

Francja posiada obecnie 13 lecznic ludo­
wych, 14 sanatorjów dla zamożnych i 26 sa­

li natorjów nadmorskich dla dzieci, a oprócz tego, 
w Paryżu istnieje 10, a na prowincji 9 bezpła­
tnych poliklinik dla suchotników.

W  L lgji powstają obecnie dwie lecznice 
ludowe dla 100 suchotników gaż la.

W  Szwajcarji istnieje 7 zakładów dla 366

ubegieb su.notn ków. R  dandja otrzymuje dwie 
lecznice dla ubogich cbory>li, trzecią lecznicę 
zaczęto już budować, a czwartą postanowiono.

W  Szwecji jeden zakład jest już oddany 
do użytku chorych, a dwa obecnie jeszcze się 
budują; każdy z nich przeznaczonym jest dla 
100 chory-b; oprócz tego Sztokholm uchwalił 
budowę miejskiego sanatorium, a pewna fa ­
bryka buduje lecznicę dla swoich robotników.

W Norwegji wydano ustawę przeciwgruźli­
czą, a w Aaglji zawiązał się Komitet pod prze­
wodnictwem ks. Walji, który ma za zadanie: 
1. pouczać ludność, jak się należy sf_zrd” su­
chot, 2. niszczyć gruźlicę u bydła i zbudować 
doslateszną liczbę lecznic ludowych dia sucho­
tników.

W  Stanach zjednoczonych istnieją 33 za­
kłady dla suchotników, w tej uczD ie 8 lecznic 
ludowych i 2 zakłady dla chorych niezamo­
żnych.

W  Galicji ukończono budowę pierwszego 
wzorowego sanatorjum  w Zakopanem, dla cho­
rych zamożnych, tam też istnieje komitet, kióry 
postanowił doprowadzić do skui.ku budowę le­
cznicy dla Galicji, a do tego sam?go dąży i ko­
mitet lwowski W Warszawie wybrany komitet 
gromadzi pieniądze na budowę ludowego sana- 
torjum dla suchotników, zainicjowano przez dra 
Dunina (w Otwocku pod W arszawą istnieją juz 
dwa prywatne zakłady dla suchotników; prze­
znaczone one są dia chorych zamożniejszych, 
dop. refer.). W księstwie Poznańskiem wkrótce 
ma się budować lecznira w lasa.h  obornicki h, 
a oprócz tego, urząd ubezpieczeń na starosć i 
niedołęstwo wysyła rocznie około 100 suchotn - 
ków do leczenia w Niemczech.

Na zakończenie autor przytacza wskazówki, 
przyjęte ostatecznie przez berlińską komisję, a 
storę powinny być uwzględnione nrzy bud iwie 
nowych lecznic dla suihotmkow. Interesujących 
się t ą  kwestją odsyłamy po bl ższe s ł  j góly do 
oryginału niniejszej p acy. W . Etiinyer.


